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Szum i jesienny wiatr, listopadowy wiatr
- i strąca z  drzew zeschnięte, kolorowe 
liście. Szum i wiatr jak czas, który przemija. 
A  ludzie idą na cmentarz, by na grobach 
swoich bliskich, tych którzy odeszli - złożyć  
kw ia ty  i zapalić świece.

I znów ożyje - w  sposób bardziej w yra­
zisty, plastyczny niemal - pamięć o tych, 
których kochaliśmy, którym  wiele zawdzię­
czam y - w  życiu rodzinnym, w  naszej edu- 

.kacji i karierze, w  poczuciu naszego bez­
pieczeństwa i godności narodowej.

K w iaty i zapalone znicze będą świadczyć
o naszych uczuciach, o naszym  stosunku do 
przeszłości.

Tam, gdzie zaczyna się cisza
Cm entarze .  Dziesiątki, setki, tysiące 

m ogił  rozs ianych  po całej polsk ie j  ziemi. 
Za każdą m ogiłą  jakiś ludzki los, los smut-  
tny, ciekawy, pracou?ity, zaznaczony  w al­
ką i c ie rp ie n ie m .  Los, k tó ry  w części  
tylko znają  najbliżsi,  a życie,  radości , 
reakc je  tych, k tó rzy  p rzem inę l i ,  t rwają  
tylko w se rcach  tych. k tórzy żyją.

Mogiły okazałe, a le  i zan iedbane ,  b e z ­
im ienne ,  mogiły  żo łn ie rsk ie  i zb io row e 
k u rhany  b oha te rów  w ojen  n ie p o d le g ło ­

W yiDiad z BOGDANEM UDZIKJEM - Przein od n iczącym  Rady G m iny i Miasta

HOMO POLITiCUS
Bogdan Udzik to cz łowiek wielk iej  

c ierp l iw ości .  Godzinam i mógłby t łum a­
czyć trudnośc i ,  z jakimi styka się sa m o ­
rząd  w sw oje j  pracy. Udało mi s ię  go 
jed n ak  zd enerw ow ać .  Nie mogłam bo- 
w iem  zrozumieć,  na  czym polegają  za ­
sługi r adnych  dla budow y now ej  szkoły, 
skoro inw es tycję  ma f inansow ać  m in i­
s te rs tw o . W id a ć  p rzew odn iczący  n ie  lu ­
bi być  n iedocen iany . . .

Z w y c ię s tw o  w  w y b o ra c h  d o  R a d y  G m in y
i M ia s ta  zaw d z ię c z a  p a n  n ie w ą tp liw ie  b ły sk o tli­
w e j  k a m p a n ii.  Na i le  b y ła  o n a  w y n ik iem  p a ń sk ic h  
p o m y słó w  i d z ia ła ń , a  n a  ile  r e z u lta te m  po m o cy  
ż y cz liw y ch  p a n u  lu d z i?

Myślę, że  czasy, kiedy kogoś lanso ­
wano i „ w y p y c h a n o " ,  skończyły się 
bezpow ro tn ie .  P row adzen ie  kam panii  
w yborcze j  ma sens  wtedy, gdy k andy­
dat  sam c h c e  wygrać. Ja  chciałem. W raz  
z m oim i przyjaciółmi s tw ierdzil iśmy, że 
n ow a  ustawa sam orządow a s twarza rze- 
czyiniste  szanse  na  udział w w yborach  
wg zasad dem okra tycznych .  Sukces  za­
w dzięczamy p rogram ow i i fo rm ie ,  w ja ­
kiej przedstaw il iśm y go w yborcom . O d ­
w iedzałem  osob iśc ie  wszystkich m iesz­
kańców  na O s ied lu  Konsty tucji  3 Maja, 
w okręgu, w którym kandydow ałem . Z or­

ganizowaliśm y także festyn wyborczy, 
k tóry był n iewątpliw ie  atrakcją  dla dz ie­
ci z osiedla .

O k re ś lił  s ię  p a n  ja k o  k a n d y d a t  n ieza leżn y . 
W ięk szo ść  w  R a d z ie  s ta n o w ią  cz ło n k o w ie  K o m i­
t e tu  O b y w a te lsk ie g o  „ S o lid a rn o ść ” . P o w szech n ie  
w ia d o m o , że ten ż e  K O  „ w y ty p o w a ł” n a  s ta n o ­
w isk o  p rze w o d n ic z ą c eg o  J. M o sto w sk ieg o . J a k  
to  s ię  s ta ło , że w y g ra ł  p a n ?

Po w yborach  rozm aw ia łem  z ó w c z e ­
snym  przew odn iczącym  KO M. Przymu- 
s ińskim (w tedy  jeszcze nie  był  b u r m i ­
strzem), który stwierdził ,  że  chcie l iby  
(nie wiem, kto jeszcze  o p ró cz  niego) 
zgłosić moją kandyda tu rę  na p rz e w o d ­
n iczącego  rady. M. Przymusiński  prosił , 
abyrri przyszedł na  zebran ie  rad n y ch  z 
KO. Na spo tkan iu  tym był o b e c n y  p e ł ­
n om ocn ik  Ministra do Spraw  Reformy 
Sam orządu  T e ry to r ia lnego  w woj. kalis­
kim. P row adzono  ciekawą rozm ow ę, do 
k tó re j  i ja się włączyłem. O św iadczy łem  
w jej toku, że  n aw et  jeśli cz łonkow ie  KO 
po p rą  moją kandyda turę ,  pozostanę  r a d ­
nym  niezależnym . Odbyło  się g łosowa­
nie. S tosunkiem  głosów 3 : 7  za tw ierdzo­
no pop a rc ie  dla  mnie. Je d n ak  MKZ 
NSZZ „S o l id a rn o ść” n ie  zaakceptował 
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śc iowych. Mogiły rodaków  i groby tych,  
k tó rych  m nie j  łaskawy los przygarnął  
na zawsze na o bce j  dla  n ich  ziemi.

C m entarze .  T am  kończą  się  n a m ię ­
tnośc i,  n ienawiśc i ,  nadzieje .  Tam zaczy­
na się  cisza.
Nasz jarocińsk i  cm entarz .  Z nane  nazw i­
ska. Im iona ro d o w e  wielu ja roc ińsk ich  
familii.  Kwatery żo łn ierzy  po leg łych  w 
w o jn ie  polsko - radzieck ie j  w 1919 i 1920 
rokń, mogiły  pow stańców  wielkopolsk ich  
m o n u m e n ta ln y  obelisk  rosyjskich  żo ł ­
n ie rzy  z końców ki II w ojny św ia towej,  
w c iśn ię te  w kąt  ro d o w e  g robow ce  j a ro ­
cińskie  z iemiaństw a.  W s zęd z ie  krzyże, 
p łaskorzeźby  Cie rp iącego  Chrystusa  i 
kilka mogił bez  żadne j  sym bolik i  -  świa-
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UROCZYSTA SESJA
RADY GM INY I M IASTA  

W  JARO CINIE

Dla uczcz en ia  N AR ODOW EGO 
ŚWIĘTA NIEPODLEGŁOŚCI 11 l istopada
1990 r. odbędz ie  s ię  uroczysta  o twarła  
SESJA RADY GMINY I MIASTA W  JA ­
ROCINIE.

W  pro g ram ie :
— godz. 15.00- Msza śir. iu in ten c j i  O j­

czyzny ui Kościele Św. Jerzego,
— złożenie kwiatów w m ie jscach  u p a ­

m iętn iających uczes tn ików walki
o n iepodległość ,

— godz. 16.30 - Sesja uj sali  sesyj.iej  
Ratusza

Do udziału w u roczy s to śc iach  - S po łe ­
czeństwo Z iemi Ja roc ińsk ie j  zapraszają:

P rzew odniczący  Rady Burmistrz  
Gminy i Miasta Gminy i Miasta 

w Ja ro c in ie  u) Ja roc in ie



HOMO POLITICUS cd.

usta leń  rad n y ch  z KO i zaczął  wszystko 
„ o d k rę c a ć ” . Było na to n iew ie le  czasu - 
od  wtorku do czwartku, k iedy to odbyło  
się  pierwsze posiedzen ie  rady. Słyszałem, 
że kam panię  przeciw ko m nie  p row adzo­
no naiuet iu dzień  w yboru  przed  mszą Św. 
N ie  wszyscy członkowie KO dali się 
jed n ak  p rzekonać  i wygra łem  dzięki ich 
głosom i głosom radnych  n iezależnych.  
Byłem bardzo zadow olony  z takiego b ie ­
gu  w ydarzeń.  Ghcę współpracow ać b o ­
w iem  ze  wszystkimi radnymi.

J a k  p a n  so b ie  w y o b ra ż a  id ea !  p ra c y  sa m o ­
rz ą d u ?

Moim zdaniem  konstrukcja  idealna  
polegałaby na tym, że  Rada, w gran i­
cach  sw oich  kom petenc j i ,  fankcjonowa- 
łaby podobn ie  jak Sejm, a Zarząd oraz 
Burmistrz działaliby jak rząd  i p rem ier .  
Gdyby ocen iać  stan faktyczny, to u w a ­
żam, że ob ecn y  Zarząd i Burmistrz nie 
pełn ią  jeszcze  tych funkcji  w o b e c  rady, 
jak ie  powinni spe łn iać .  Zarząd nie  s fo r ­
mułow ał  jeszcze p rog ram u  działania. Nie 
ma np. kom pleksow ego  p lanu  wodocią-  
gowania i zaopatrzenia  wsi i miasta  w 
wodę.  Także działania w innych  sp ra ­
w ach  nie są jeszcze  d o s ta teczn ie  p r z e ­
m yślane  i zaprogram ow ane.  Muszę d o ­
dać,  że w ie le  tu zależy też od in ic ja ty­
wy radnych  i od d obre j  p racy  komisji.

C zy je s t  to  w y n ik ie m  z łe j w o li Z a rz ą d u , n ie ­
ch ę c i d o  p ra c y  czy  b ra k u  k o m p e te n c ji?

Uważam, że o złej  wol i czy o n i e c h ę ­
ci  do pracy  nie  można móiuić. Myślę, 
że  są  dmie przyczyny braku spójnego 
p rogram u działania. Pierwsza u sp raw ie ­
dliwia Zarząd. Dotychczas  n ie  ma p rz e ­
pisów, które no rm ow ałyby  sposób  f in a n ­
sow ania  działalności  sam orządów  od
1991 r. T ru d n o  w takich warunkach  k o n ­
s t ruow ać  program. Z d rug ie j  s t rony  to, 
że Zarząd n ie  zap lanow ał  jeszcze  sw o­
ich  działań , b ierze  się stąd, że w jego 
skład weszły osoby, k tóre  z adm in is t ra ­

cją rządow ą czy sam orządow ą d o tych ­
czas się nie stykały. Tak jest w w ie łu  
gminach. N iezbędne  jes t  za tem k sz ta łce ­
n ie  członków  zarządów i burmis trzów, 
k sz ta łcen ie  w zakresie  obowiązującego 
prawa, kom petenc j i  samorządu,  finansów, 
um ieję tności  organizacyjnych. Bez tego 
sam orządy  nie  dadzą sobie  rady.

C o jeszcze  m oże p rze sz k a d z ać  w  p ra c y  s a ­
m o rz ą d u ?

Może jeszcze p rzeszkadzać sytuacja,  
k tóra  pojawiła  się przy tworzeniu  re jo ­
nów  adm inistrac ji  rządowej. Mam w ra ­
żenie, że trafil i tam ludzie,  którzy nie 
rozum ieją  do końca, jaka jes t  ich  rola. 
W y raźn ie  zależy im  na u trzym aniu  jak 
największego zakresu upraw nień .  To oso­
by w praw dzie  „ n o w e ” , ale nie przygo­
towane dosta teczn ie  jeszcze  do pracy 
Ou adm in istrac ji  rządowej.  Powszechnie 
wo jew odow ie  nie chcą  p rzekazyw ać gm i­
nom  części sinych kom petencji .  Rzeczy­
wistym gospodarzom  te re n u  - sam orzą­
dom  - brak tych  kom petenc j i  daje  się 
we 'znaki.

C zy p a n a  f u n k c ja  P rzew o d n ic z ą c e g o  R G iM  
je s t  w y łą c zn ie  f u n k c ją  s p o łe c z n ą ?

Myślę, że jes t.  Mimo, że o trzym uję  
m ies ięczn ie  ok. 400 tys. zł (zryczałtowa­
na d ie ta  i zwrot kosztów za służbowe 
przejazdy sam ochodem ).

C zy w  z w iązk u  z p e łn ie n ie m  fu n k c j i  p rz e w o ­
d n icząceg o  zm n ie jszy ł s ię  z a k re s  p a n a  o b o w ią z ­
k ó w  z a w o d o w y ch ?

Mój zakres obowiązków w sądzie nie 
uległ zmianie i ja takiej sy tuacji  nie  
oczekuję.  Bardzo pomagają mi jednak 
pracow nicy  sekre tar ia tu  W ydzia łu  Cy­
wilnego.

K u p ił  p a n  d z ia łk ę  b u d o w la n ą  n a  k o rzy s tn y c h  
za sad ach . C zy  w iąże  s ię  to  ja k o ś  z o b jęc iem  fu n ­
k c ji  p rzew odniczącego? '-

Nie może się to wiązać,  skoro zakup 
działki dokonany  został ponad  rok temu. 
W te d y  jeszcze  n aw et  n ie  śn i ło  mi się
o udzia le  w w yborach .  Działkę sp rz e d a ­
no żonie, jako lekarzowi, p racu jącem u

w R ejonow ej  Przychodni  Lekarskiej PKP.
W ra c a ją c  d o  w ie lk ie j  p o lity k i  - k to  p a n a  

zd an iem  p o w in ie n  zo stać  P re z y d e n te m  R P ?

Szanse dla  rozw oju  sam orządu  t e ry ­
tor ia lnego w idzę  tylko w wypow iedziach  
T. Mazowieckiego. Nie widzę  ich  na to ­
miast w przypadku, gdy p rezyden tem  
zostanie  L. W ałęsa.  N ie  ma on  żadnego 
program u, ad o ru je  wszystkich i g rom a­
dzi  wokół s ieb ie  ludzi n iezadow olonych  
z tego, co do tej pory rząd uczynił. 
A rząd  ten jednak  zrobił bardzo wiele .  Po 
dz iew ięc iu  w łaśc iw ie  m ies iącach  nie  
s tać nas na dokonyw anie  w poli tyce go­
sp o d a rcz e j  jakiegoś ko le jnego zwrotu. 
Zwłaszcza,  że nie  wiadomo, co o feruje  
się  w zamian.

C zy p a ń s k ie  a m b ic je  k o ń c z ą  s ię  n a  o b jęc iu  
fu n k c ji  P rz ew o d n ic z ą c e g o  R G iM ?

Myślę, że trudno  jest  mówić o jak ich­
kolwiek am bicjach .  Je s tem  typowym 
„hom o po li t icus” .

rozmawiała  A leksandra Pilarczyk

n e n  n o  

nimwiść?
(O dpoiuiedź na ,,artykuł” D. P ilarczyka  

pt. „L ech Batm an”)

Czas, w którym żyjemy, a także p e ­
łna nap ięc ia  sy tuacja  p rzedw yborcza ,  
dyktują - zdawać by się mogło - k on ie ­
czność  zamieszczania artykułów poli ty­
cznych  w gazetach. Ale redakcji  „G aze­
ty Ja roc ińsk ie j” - jak dotąd  - na to nie 
stać. Zamiast pow ażnego artykułu poli­
tycznego, który mógłby być  g łosem w dy­
skusji, zamieszcza m ater ia ł  D. Pilarczyka, 
materiał , który w klasyfikacji  gatunków 
publicystycznyęh  nie  ma odpowiednika .
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Tam, ( /r fz /e  zaczyna się  cisza cci.

d ec t iu o  Iosóuj tych ,  k tó r z y  u w i e r z y l i  t y l ­
k o  uj z i e m s k ie  j e s t e s t w o  UJ la ta c h  a te iz m u  
i m ater ia l izm u.

Kto przekracza  b ram ę ja roc ińsk iego  
c m en ta rza  choćby  tylko po to, aby o d ­
w iedzić  w yłączn ie  jeden  grób, p r z e c h o ­
dzi m im o  woli jakby lekcję poglądową 
his to r i i  naszej  Ziemi Ja roc ińsk ie j .  Udzie­
lają je j  napisy  grobow e, nazwiska i daty 
tych, którzy odeszli  po sw ym  p ra c o w i­
tym życiu.

Starsza część cm en ta rza  s łuży  za m ie j ­
s c e  w iecznego  spoczynku  już  od 1820 r., 
k iedy  to na g run tach  darow anych  przez 
Ignacego Radolińskiego został p o c h o w a ­
ny najs ta rszy  wówczas, s tu le tn i ,  obywatel  
m iasta  — Karol Ptaśkiewicz (7 czerw ca

1820 r.), a w rok późnie j ,  2 październ ika,  
J ó z e f  Błeszyński, kapitan  wojsk polskich .  
J u ż  jednak  w roku 1859 t rzeba  było c m e ­
n tarz  poszerzać .  O d  tego czasu ileż to 
znam ien i tych  nazwisk p rzygarnę ła  ziemia 
jarocińska.  W ś ró d  d rog ich  zm arłych  znaj­
d u jem y  znakom itego  człowieka, o b y w a­
tela  i Polaka księdza N iedźwiedz ińskiego,  
obok księży Degórsk iego  i Jankowskiego,  
w ie lu  znam ien i tych  nauczycie li ,  takich 
jak: Klinkowski, Matuszewski,  Charłam- 
powicz, Fil imon, lekarzy, jak choćby  zn a ­
ny i łub iany  J e rz y  Ciesielski,  m e n a d ż e ­
rów i p racow ników  przem ysłu ,  np. Je rzy  
Rydz. W id o m y m  jednak  znakiem  p o ­
g rążen ia  s ię  w m ro k u  śm ie rc i  są n iszcze­
jące  groby, z an ied b an e  tablice . P rz ypo­
m inają  o przem ijan iu ,  względności  z ie m ­
skiego by tow ania  i rea l izac j i  p lanów  b o ­
żych przez je dnos tkow e  losy.

Kiedy prze to  będz iem y  zapalać św ie ­
czki na g robach  N ajbliższych warto o 
chw ilę  re fleks j i  nad tymi, k tórzy  żyli na 
Z iem i Ja rocińsk ie j ,  kochali , t rwali  i g i ­
nę l i  dla niej.  W ar to  pośw ięcić  chwilę  
zadum y nad sam ym  sobą i w ar to  wspo­
m n ieć  ów p iękny napis na g rob ie  j e d ­
nego  z największych polskich  patr io tów , 
u m ieszczonym  z dala  od Ojczyzny, w 
mołdaw skich  stepach: „Przechodniu ,  jeśli  
jes teś  C hrześc i jan inem  n ie  o d m ów  o f ia ­
ry tem u, k tóry  zginął za w ia rę  Chrystusa, 
a jeśliś  poganin, n ie  zazdrość k a m ie n io ­
wi, k im kolw iek jesteś,  naucz  się , jak 
s łodko i p iękn ie  u m ie ra ć  za O jczyznę“.

M a ria n  W a lc z a k



In form acje

U l  K om enda  Straży P ożarne j  u j  Ja ro c in ie  
i n f o rm u je :
tydzień od 22.10.90 do 29.10.90 bardzo 
spokojny nie  zano tow ano  żadnego p o ­
żaru  an i  in terw encji .  ,

IU  Kom enda Rejonow a Policji  u j  J a ro ­
c in ie  in fo rm uje :
— 24.10.90 policja zatrzymała oszusta  
dokonu jącego  w y łudzeń  p ieniędzy na 
szkodę osób na  te re n ie  miasta Ja roc ina  
( tiw . oszustw na mięso). Oszust  ten p o ­
szukiwany był przez polic ję  z  Kalisza, 
O s trow a W ielkopolskiego,  Pleszewa, T u ­
rka i Koła.

¡Ul R e jo n o w e  Biuro Pracy w Ja ro c in ie  
in fo rm u je ,  że stan b ez ro b o tn y ch  w dn iu
30.10.90 r. wynos i  2223 osoby, (w n r  4 
„G aze ty” b łę d n ie  podano  ilość bez ro b o ­
tnych pow inno  b y ć  2202 w dniu  23 pa­
ździernika)

Z G O N  Y

Zygmunt Kuczerawy 
Zofia Filipiak 
Stanisław Potarzycki 
Maria Cieślak 
H elena  Czarnyszka 
Karol W oźniak  
Stanisław Machowiak 
W ładys ław  Bednarek  
Róża Rożek

J A R O C I Ń S K I  O Ś R O D E K  K U L T U R Y
-  PROGRAM IMPREZ -

— dyskoteki (piątki i n iedz ie le  od 17.00 -
- 23.00)

— towarzyska w ym iana kaset YIDEO 
(11 i 25 XI, 9 i 23 XII)

— 16 l is topada  1990 r. - pokazy k u l tu ­
rys tyczne k lubu „SANDOF‘‘ oraz judo 
k lubu „1PPON“

— 19 listopada 1990 r. - teatr  poznański  
dla dzieci  - „Świnki“

— 21, 22 lis topada 1990 r. - T ea t r  im. W. 
Bogusławskiego z Kalisza „Zem sta“

— 2 g rudn ia  1990 r. - B. Sm oleń z kaba ­
re te m  „Pod Spodem'* w p rog ram ie  
„O by  nam się  udało  “.

C erem on ie  ża ło b n e  w  dniu 1 l is ­
topada na cm entarzu  parafialnym
o godz. 14.30 m sza Św. z kazaniem  
ża łob n ym  (ks. Z b ign iew  W alczak).

M sze Św. 1 listopada w e  w sz y ­
stk ich  parafiach w ed łu g  porządku  
n ie d z ie ln e g o . Okazja do sp o w ied z i 
w  przeddzień  i go d z in ę  przed  każdą  
m szą św iętą .

UWAGA BEZROBOTNI
Biuro Pracy U rzędu Rejonow ego  

w J a r o c i n i e :

— organ izu je  6-m ies ięczne  s tud ium  dla 
bezrobo tnych ,  posiada jących  p r e d y ­
spozycje m enedżerskie ,  na temat: „Jak 
założyć i dobrze  zorganizować m ałe 
p rzedsięb io rs tw o  p ry w a tn e ”

— udzie la  pożyczek dla  bezrobo tnych  
na  p o d jęc ie  działalności  gospodarczej  
oraz dla p racodaw ców  na u tw orzen ie  
dodatkowych m ie jsc  pracy.

Bliższe in fo rm acje  w Biurze Pracy.

MIEJSKI OŚRODEK SPORTU I REKREACJI 
W J A R 0 (] I N I E •

proponuje wszyslkim chętnym powołanie

„ S T O W A R Z Y S Z E N IA  M IŁ O Ś N IK Ó W  
J O G G IN G U "

O ddzie lne  spotkania  dla pań  i dla panów  
pragnących  pozbyć się zbędnych  kilo 
gramów:

W  p r o g r a m i e  s p o tk e ń :
1. Biegi rek re acy jn e  ok. 45 min.
2. Gry spo r tow e 1 godz.
3' P ływ anie  45 min
4. Sauna 1 godz.

P ro p o n u je m y  diua s p o tk a n ia  iy g o d n io iu o  iu g r u ­
p a c h  d o  8 o s ó b . W s z y s tk ic h  u c z e s tn ik ó w  s p o i-  
k a ń  o b o w ią z u je  d re s  sp o rto iu y  i s tr ó j  k ą p ie lo w y .

O d p ł a t n o ś ć  10 tys. zł n a  ty d z ień .

Każde zajęcia  składać sie  będą  z 2 części:

I część — rek reac ja  na świeżym p o w ie ­
t rzu bez  względu na pogodę

II część — pływanie lub  .sauna.

Z eb ran ie  o rg an iz a cy jn e  w dn iu  12 lis to p ad a  1990 r. 
o godz. 17.00 w ho lu  k ry te j  p ły w a ln i, MOSiR ul. 
S p o rto w a 6.

MUZ E U M 
R E G I O N A L N E  
w  J a ro c in ie

z a p r a s z a  n a  w y s t a w ę

„ W  poszukiw aniu  najs ta rszych  siedzib  
w łaściciel i  J a ro c in a ” . Ekspozycja p r e z e n ­
tuje  wyniki badań a rcheo log icznych  p r o ­
w adzonych  obok Skarbczyka. Dzięki w y­
kopaliskom  odkryto ślady ś re d n io w ie c z ­
nej  siedziby rycersk ie j  Z a rem b ó w  z o k re ­
su od po łow y XI!I do końca XIV wieku 
oraz unikatowy zespół kafli go tyck ich  
z budow li  w zn ies ione j  w p ie rw sze j  p o ­
łowie  XV wieku.

Wrystawa czynna jest  w sali ra tusza
iII p iętro)  w e  wtorki i piątki od godz. 
9.^0 - 15.00, środy i czwartki  od godz. 9.00
- 17.00 oraz w pierwszą’sobotę  i n ied z ie ­
lę m iesiąca od godz.  9.00 - 13.00.

S P O U T  SPOiłT
27 p a ź d z ie rn ik a  b r .  o d b y ły  się  w Ł odzi  
e l im in a c je  m a k r o re g io n a ln e  do f in a łu  
O g ó ln o p o ls k ie g o  T u rn i e ju  K lasy f ikacy j ­
nego ju n io ró w  m ło d s z y c h  w  judo ,  k tó ry  
odbędzie się  11. I I .  1990 r. w  J a ro c in i e .  
W  staw ce p o n a d  100 z a w o d n ik ó w  z 10 
klubów  duży  su k c e s  o d n ie ś l i  z a w o d n i ­
cy j a r o c iń s k ie g o  „ I P P O N U “. Sześc iu  
u z y s k a ło  a w a n s :  M ie tl ińsk i  M ichał ,  J a -  
k r z e w s k i  Seb as t ia n ,  P i l a rc z y k  R o b e r t ,  
T o m a s z  Stasik, T o m a s z  T a i  b ie r z  i J a ­
k u b  W ^ rw a s .  P o n a d to  r e z e r w o w y m i  
b ę d ą  B o rk iew icz  R o b e r t  i D e c o w s k i  
Krzysztof .  Z a w o d n ic y  „ IP PO N U “ w p r o ­
w a d z i l i  n a jw ię c e j  z a w o d n ik ó w  do  fi­
na łu ,  w y p r z e d z a j ą c  ...BESUBE" Łódź.

— 28 październ ika b r  d rużyna  Victori i  
Ja ro c in  rozegrała  na w yjeździć  mecz 
z drużyną LZS Taczano w. W ynik  m eczu  
4 :1  dla LZS Taczanów. Na czele  tabeli  
po 11 ko lejkach m im o  porażki jes t  nadal  
Victoria Ja rocin  z 16 punktam i w yprze­
dzając o punk t  Pogoń Skalmierzyce.

— 27 października br. d ru ży n a  jun io rów  
Victori i  Ja roc in  p rzegrała  w Kaliszu 
z m ie jscow ą Prosną Kalisz 5 :0 .

— 27 październ ika  br. d rużyna  Victorii  
Ja roc in  klasy spa rtak iadow e j  wygrała  
w Ja roc in ie  z Czarnym i W ie rzb n o  16:0 .

— w m eczu  piłki nożnej  w ram ach  Mi­
strzostw  W ojew ódz tw a  szkół p o n a d p o d ­
s taw ow ych  (23.X. br. tu Ja roc in ie )  zespół 
L iceum  O gólnoksz tałcącego z Ja ro c in a  
pokonał 5 : 1 zespół T echnikum  M echa­
n icznego z Pleszewa. Bramki dla jaroci-  
niaków strzelili: Mirosław Czajka (2), 
Paweł W itwicki (2) i Mikołaj  Martuzał- 
ski ( 1).

U W A G A  II3 U C E R Z E

IV Ja rocińska D rużyna  H arcerska  im. 
„Szarych  S ze regów “ organizuje  zbiórkę 
a larm ow ą dla drużyn  z Hufca Ja rocin .  
T erm in  - 2 .11.1990 o godz.  15.00. M ie j­
sce — parking leśny przy ul. W ojska  
Polskiego (na roga tkach  miasta).

dyrektorskie mmy
>!Z dn iem  15 w rześn ia  br. stanowisko 

(nowo u tw orzone)  D yrek tora  D elega tury  
Zam ie jscowej K ura to rium  Oświaty i W y ­
chow ania  w Kaliszu objęła  H e le n a  Ja- 
krzewska.

1 w rześn ia  br. d y rek to rem  Szkoły 
Podstaw ow ej w G olin ie  został wytypo­
wany i zaakceptowany przez Radę Pe- 
dagogiczną,  Hieronim Gabrysiak'

P rze p ra sza m y  za  opóźn ien ie  w  p o in jo rm o w a n iiu



Rozmowy
19 październ ika  1984 roku  dokonano  

up ro w ad zen ia  i zam ordow an ia  ks. J e r z e ­
go Popiełuszki . Kulisy tej zbrodni  do 
dziś są u) zasadzie  nie  /znane.  Proces 
przeciw ko  A. P ietruszce,  G. P io trow sk ie ­
mu, L. Pękali i W . C hm ie lew sk iem u  był 
od b ie ran y  jako akt oskarżenia  ks. P op ie ­
łuszki  i po l i tyczne j  dz ia ła lności  Kościoła.  
Taka była l in ia  ob ro n y  zabójców. Już  
podczas  p ro cesu  w ie lu  z nas n ie  wierzyło, 
że  łuńcu szek  w innych  kończy się na  płk 
P ie truszce .  P rzypuszczen ia  takie p o tw ie­
rdza książka Tadeusza  Fredry-Bonieckie-  
go: „Zwycięstwo księdza  J e rz e g o “. Są to 
rozm ow y p rzep ro w ad zo n e  z G rzegorzem 
Pio trow skim  w  w ięzieniu  na Mokotowie. 
W  w ypow iedz i  byłego funkc lonar iusza 
SB wynika, że  ,,akcja“ z 19.X.1984 r. nie 
była jedynym  tego typu dz ia łan iem  r e ­
sortu .  P racow nicy  MSW  z zap am ię ta ­
n iem  „op iekow ali  s i ę “ Kościo łem i jego 
działalnością .  Chodzil i  w ys łuch iw ać ka­
zań, uczes tn iczyli  iu p ie lg rzym kach  na 
Ja sn ą  Górę. INie było to oczywiście  p o ­
dyk tow ane  p obożnośc ią  czy chęc ią  o d ­
poku tow an ia  za winy. „P ie lg rzym i“ z SB 
m ie l i  r ó żn e  zadania -  od zwykłego szp ie ­
gow ania  po p ró b y  gw ałtu  i p o dpa len ie  
stodó ł .  W szystko  to miało rzecz  jasna 
obciążać  uczes tn ików  pielgrzymki.  G. Pio­
trowski u jawnia  także jakimi sposobam i 
w erb o w an o  agentów  SB sp o ś ró d  księży. 
Oczywiste  jest,  że  o dzia łan iach  tych 
w iedzie l i  n ie  tylko P io trowski i P ie t ru ­
szka, a le także gen. bryg. Z enon  Płatek 
(zw ierzchn ik  Pietruszki) , bezp o ś re d n io  
odpow iedz ia lny  za SB — gen. dyw. W ła ­
dysław Czastoń i cz łonek  Biura Polity-

J A R O C I N I A C Y
B O G D A IN U D Z 1 K Przew odniczący  

Rady Gminy i Miasta w Ja roc in ie

W  sądzie  sędzia  sądzi ludzi, 
w radzie  g m inne j  p ie rw sze  skrzypce 
gra nie  sędzia,  lecz pan Udzik.

z zabójcą
eznego KC PZPR Mirosław Milewski. Czy 
w iedz ie l i  oni także o p lanach  u p ro w a ­
dzen ia  księdza Popiełuszki?. A m oże  byli  
ich  au toram i?  Tego G. Piotrowski nie  
może być pew nym . Faktem jednak  jest, 
że wszyscy trzej wyżej w ym ien ien i  po 
p roces ie  to ruńsk im  zostal i  p rzen ie s ien i  
na inne  stanowiska  (poza re so r tem  b e z ­
pieczeństwa).  Nie ukarano  ich n aw e t  za 
zan iedban ie  dyscypliny  służbowej.  D z ia ­
łania SB w ym ie rzo n e  p rzeciw  k lerow i 
należały  do  polityki pańs tw a w obec  Ko- 
ściała i musiały  być zaakcep tow ane  (p rzy­
na jm n ie j  w ogólnych zarysach) p rzez 
Ministra  Spraw W e w n ę trzn y ch  — Cz. Ki­
szczaka i p re m ie ra  W . Jaruzelskiego.  
Czy dlatego Milewski,  Czastoń i Płatek 
n ie  zostal i ukarani?.

Książka T. F redry  - Bonieckiego nie  
zawiera  op isu  zbrodni .  Myślę, że  zam y­
słem  au to ra  jest  pokazan ie  w zabójcy 
ks. Je rz e g o  człowieka,  cz łow ieka zdol­
nego także do skruchy . G. Piotrowski 
p rzyzna je  s ię  do winy i żałuje,  że  zabił. 
T ru d n o  jednak nie  zauuuażyć, że  o d s ła ­
niając kulisy  dzia ła lności  SB oraz  kulisy 
p ro cesu  to ruńsk iego ,  c h ce  zmniejszyć 
c iężar  sw oje j  winy. Chyba nigdy n ie  d o ­
w iem y się, czy G. Pio trowski nap raw dę  
żału je  i czy rzeczyw iście  zm ien i ł  pog lą ­
dy. Byłoby to p raw dziw e  „zwycięstwo 
księdza .Jerzego“ .

T a d e u s z  F re d ro  - B o n ie c k i: Z w y cię s tw o  k s ię d z a  
.lerzr-go. R o zm o w y  z G rz e g o rz e m  P io tro w s k im . 
W y d . 1, W -ira :  N ie z a le ż n a  O f ic y n a  W y d a w n i­
c z a , .1990.

A le k s a n d ra  P ila rc z y k

K o r  e s p  o n d e n c j a 
z C i e l e z y

V
W asz  k o re s p o n d e n f  z Cielczy donosi! 

Znow uż pojawiły s ię  w tej szacow nej  
pod ja roc ińsk ie j ,  m et ro p o l i i  c i o t y .
Ich działanie  jes t  w y raf inow ane  i bardzo 
now o cze sn e .  INic dziwnego: w d o b ie  k o m ­
pu te ró w  przekaz in fo rm acy jny  nie  musi  
się już odbyw ać  za  p o ś re d n ic tw e m  s p e ­
c ja lnych w ys łann ików  cen tra l i  p iek ie l ­
nej. M etody są różne,  a ich  ce lem  jest 
podglądan ie  bl iźnich , pokazywanie  p a ­
luchem  na jczarn ie jszych  wad charak te ru ,  
a p rz e d e  wszystkim sk rupu la tne  o d n o ­
tow yw anie  kto z kim, gdzie,  a p onad to  
co kupił, co wybudow ał,  ew en tu a ln ie  
kiedy i w jakim s to p n iu  się  upił.

T radyc je  prze to  bardzo głębokie. Kro­
niki już odnotow ują ,  że  w roku 1719 w 
Ja ro c in ie  niejaki  W aw rzyn iec  Dziad o s ­
karżony  o czary podczas au ten tycznego  
p ro cesu  sądow ego  zeznał,  że Łysa Góra

O D  N O W A
Tu, iu Jarocin ie ,  
przez te cz terdzieśc i  lat z górą 
każdy miał jak ieś  kontakty 
z kulturą .

W iadom o - socjalizm rea lny  
(p rzyna jm nie j  tu inojej opinii)  
zaszczepiał nam tę ku ltu rę  
„na bazie” i „po linii".

Chodziło się na fi lmy
0 przew odn iku  traktorzyście  . . .
E, co tam, nie będę opow iadał  — 
sami oglądaliście!

Do miasta cyrk przyjeżdżał, 
często - zespół rockowy.
Aż od n adm iaru  wrażeń 
ludzie  „tracili  głowy”.

A ile książek kupowano!
Ja  też kup i łem  - samorzutnie:
„Dzieła W y b r a n e ” Marzyciela,  
du janaśc ie  tomom u) płótnie.
1 piło się „ pod  tę ku l tu rę”
(Tu dodać  p rzec ie  muszę) 
piło się dużo b rendy
i dużo mina z jabłuszek.

* * * * *
Kultura  odciska suie piętno, 
n ie  działa po próżnicy .
Z tym p ię tnem  dziś żyjemy, 
chodzimy po ulicy.
Nikt  nie ucieknie  od spram tych,
Nikt się za ujęglem nie schowa.
W ię c  może t rzeba  będzie  
ro zp o cząć  wszystko od nowa?

K. J.

Lisiy do redakcji
Z żalem i w ie lk im  zdziw ien iem  s tw ie r ­

dzamy, że w d ob ie  w olno  - rynkow ego  
han d lu  co n iek tórzy  sp rzedaw cy  h a n d ­
lują  b ub lam i i w ybrakow anym i to w a ra ­
mi, jak to ma m ie jsce  4u sam ym  J a r o ­
cinie, w sk lep ie  ga lan te ry jnym  p. Z b i­
g n iew a  Roszaka na  Rynku. Jako k l ienci  
m am y duże  zas t rze rzan ia  co do sposobu  
załatw iania sp raw  rek lam acy jnych  i o d ­
n oszen ia  s ię  z lek cew ażen iem  do p o ­
szkodow anych  k lien tów .

I re n a  i R o b e r t  S ta n k ie w ic z o w ie  
C ie lc z a

zna jdu je  się „ jedna  pod  Cielczą na Go- 
lażni , d ruga  pod Roszkowem, gdzie gry- 
mał na w ąsach” x.

T radyc je  w Cielczy w cale  w ięc  n ie  
zginęły, w ręcz  odw ro tn ie ,  mają szansę  
n iezw ykłego  odrodzen ia .

M a d r y g a ł

Ź ró d ło  T r ip p l in :  T a ;e m n ic e  s p o łe c z e ń s tw a .
W ro c ła w  1852, I. 1, s. 279
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„A R  T C  H E M "
HURTOWNIA CHEMII GOSPODARCZEJ 

I ARTYKUŁÓW PRZEMYSŁOWYCH 
63-200*Jarocin, ul. S zu b ian k i  1

Zaprasza przedsiębiorstwa państwowe i prywatnych  
Jiandlowców do swoich magazynów w:

— JAROCINIE ul. Szub ian k i  1 (w C e n tra l i  N a s ie ­
nnej) tel. 24-33, te lex  0465173,

— PLESZEWIE ul. Kaliska 78 (w C e n tra l i  N as ie ­
nnej) teł. 422-716,

— KALISZU, ul. W ro c ła w s k a  48 (WZSR sk ła d n ic a  
maszyn) tel. 323-42 wew. 2

— W LESZNIE ul. Ś w ię c ie c h o w s k a  3 (w C e n t r a ­
li N asiennej)  teł. 20-27-67,

— W  POZNANIU ul. Sk ładow a 10 (w RSK - tzw. 
r a m p a  ogniowa) tel. 52-03-85,

W KTÓRYCH MOŻNA KUPIĆ
p ro szk i do p ra n ia ,  m y d ła , szam p o n y  do w łosów , p a s ty  i p łyny 
do p ra n ia  o raz  szerok i a so rty m e n t kosm etyków .

Uwaga! W iększość wyrobów w  cenach jabrycznych.

Infill ft I

PRZEDSIĘBIORSTWO
PRODUKCYJNO -  HANDLOWE

Wilizyniec 1, teł. Kotlin 71

oieruje hurtowo:

— wyroby lastrico
^  płytki, parapety, schody

— marmury
*  biała marianna

— pustaki ogrodzeniow e
— płytki ceram iczne Opoczno
— w ykładziny, dywany

po Ir  ca
w ykonaw stw o robót

posadzkarsko budow lanych

IW H

Rejonowa. Spółdzielnia Ogrodniczo-Pszczełarska 
Jarocin, ul. Węglowa 3, tel. 22-88(9)

oieruje pracow nikom  zak ładów  p racy  
zaopatrzen ie  się n a  zimę w owoce, 

warzyw a, ziemniaki, przetwory 
owocowo - warzywne. 

Prowadzim y również sp rzedaż  k w a­
lifikowanych drzew ek i krzewów 

owocowych.

Stosujemy ceny  konkurencyjne

PRZEDSIĘBIORSTWO 
H A N D L O W O  - U S Ł U G O W E

Wilczyniec 1, tel, Kotlin 71

uruchomiło AUTO  - KOMIS 

Kupno - Sprzedaż samochodóiu:

'• osobow ych, dostaw czych  
i c iężarow ych 

> ciągników  rolniczych 
i przyczep 

/  sp rzę tu  b u d o w lan eg o

W YTW O RC ZO  USŁUGOW A SPÓ ŁD ZIELN IA  
P R A C Y  W  JAROCINIE

tanio sp rzeda pawilon 
usługow o-handlow y w W itaszycach, 

m aszyny - Łucznik Lz-3. 
Inform acja w dziale gl. m echanika 

tel. 24-18

Ogłoszenia
drobne

SH W e zm ę  iu d z ie rż a iu ę  
p o m ie s z c z e n ie  n a d a ją c e  
s ię  d o  h o d o ir l i  p ie c z a re k  
te ł. 34-19  ( J -n )

BS S p rz e d a m  „ Ż u k a ” . 
K ok  p ro d .  1989. C en a  
a tr a k c y jn a .  I n fo rm a c ja  
iu r e d a k c j i .

Hi P o lic ja n to iu i  z J a r o ­
c in a  s e rd e c z n e  p o d z ię ­
k o w a n ia  za  sp ra u :n o ść  
i  c z u jn o ś ć  s k ła d a  w ła ­
śc ic ie lk a  sk le p u  Z E N IT .

Zarząd „SPOŁEM” Pow szechnej Spółdzielni Spożywców „ZGODA” w Jarocinie, 
zaw iadam ia o zm ianie nazw y na:

SPÓŁDZIELNIA HANDLOWO - PRODUKCYJNA „Z G 0 D A“ W JAROCINIE
ul. Ks. Kard. Stefana W yszyńskiego 4

Z apraszam y do w spółpracy, do naszych sk lep ó w  i  za k ła d ó w  gastronom icznych .



Dokończ, art. „Kurs na nienawiść?"

Bo czyż stek oszczerszych kalumnii  i e- 
p ite tbw, chaotyczny zlepek pom ów ień  
i fałszywie in te rp re tow anych  intencj i , a 
przy  tym brak wyw odu logicznego czy 
m ery to ryczne j  oceny  przydatności  kan­
dydata  do Be lw ederu  - czyż to wszystko 
kwalif ikuje  w spom niane  wypowiedzi  do 
jakiegokolwiek gatunku?

Z konstrukcją  w ypowiedzi  zbudow a­
n e j  na zasadzie „grochu  z kapus tą"  i w y­
raża jącą  jedynie  n ienaw iść  autora  - pole- 
n izować nie  można.  Bo z czym? Przed 
w ylewanym i pomyjami można się tylko 
zas łaniać lub  . . . uciekać.

W ięc  ja zasłaniam się jak mogę 
i dz iw ię  się. Dziwię się nie  D. P ilarczy­
kowi, bo - w iadom o - pogrobow cy  tota­
l i ta rnego sys tem u doznali  wstrząsu,  kiedy 
zwalił  się ich  świat . Teraz ,  t racąc  g runt 
pod  nogami, zdolni są tylko do n ien a ­
wiśc i  i jąt rzenia.  D. Pilarczykowi nie przy­
szło naw et  do głowy, że obrażając Le­
cha W ałęsę  jako wielkiego Polaka, który

za in ic jował dem ontaż  czerw onego  sys­
tem u  pogardy  i absurdu,  obraża rów ­
nież wiele  tysięcy m ieszkańców naszego 
mia'3ta i gminy. A to już jest łam aniem  
e le m e n ta rn y c h  norm  współżycia. N ie n a ­
wiść  wściekła , ją trząca jest - można by 
rzec  - sp raw ą osobistą człowieka i jego 
sumienia.  Ale dem ons trow ana  publicz­
nie  w jakiejkolwiek form ie  wymaga nie 
tylko napię tnowania ,  a le rów nież  in te r ­
w encj i  p raw a  karnego. A kultura  po l i ­
tyczna? Hm, na jp ie rw  w ypadałoby p o ­
w iedz ieć  coś o kulturze w ogóle! Ale 
czy to miałoby sens? i jeszcze jedno: 
t rzeba  przyznać, że D. Pilarczyk ma w 
przyklejaniu etykietek duże  wyczucie . 
Jeszcza  kilka lat temu określ i łby lau re ­
ata N agrody  Nobla  m ianem  „zaplutego 

( kar ła reak c j i” lub - w najlepszym przy­
padku - m ianem  ekstremisty, a obecn ie  
zadaw ala  się im ien iem  jednego  z b oha ­
terów  filmu. Patrzcie  państwo, żółwie 
pó ł  kroczku we właściwym k ie runku  zro ­
bił!

Podsumowując ,  nie  dziwię się tyle 
D. Pilarczykowi, ile redakcji.  Sądziłem 
bowiem, że am bic ją  ,.Gazety” będzie  to­
ro w an ie  drogi do dem okracj i  poprzez 
ksz tałtowanie kultury  poli tycznej  sp o łe ­
czeństwa. Niestety, zamieszczenie  na ł a ­
m ach  gazety w ypracow ania  D. Pilarczy­
ka rozwiało moje nadzie je  - zarówno co 
do ambicji , jak i poziomu pisma. A D. 
Pilarczykowi wyrażam w spółczucie ,  że 
w swoim rozwoju  intelektualnym zatrzy­
mał się w okresie,  w którym diabo liczną  
publicystykę  upraw iał  osławiony Jan Rem 
czyli Je rzy  Urban. C hoć kunsz t nie ten 
sam, to jednak  ten sam rodzaj  jadu n ie ­
nawiści  i pogardy. W  wyniku jakiejkol­
wiek  działalności poli tycznej  takich lu ­
dzi jak Urban i Pilarczyk,  perspektywa 
polskiego piekła  może się  okazać n ie u ­
nikniona. A może D. Pilarczykowi o to 
w łaśn ie  chodzi?

Kazimierz Jaśkowiak

okruchy z przeszłosci

KOŚCIÓŁ. SZPITAL I ULICA ŚW. DUCHA

W  n um erze  2 Gazety Ja rocińsk ie j  
o dnotow ano  zmianę nazw niektórych ulic 
w m ieśc ie .  Między innymi p rzyw rócona  
została dawna, h is toryczna nazwa Św. 
D ucha.  Przy tej  okazji warto p rzypom ­
n ie ć  kilka faktów związanych z obiekta­
mi, od k tó rych  ona pochodzi.

Z achow ane  do dziś ru iny  gotyckiego 
kościoła  Św. D ucha,  są z początku XVI 
wieku. P raw dopodobn ie  z wznies ien iem  
tej budow li  związana jes t  data 1516 na 
je d n e j  z cegieł  przy por ta lu  zachodnim. 
Kościół posiadał  trzy ołtarze. Duży, p o ­
św ię co n y  D uch o w i  Św iętem u i W n ie b o ­
w zięciu  Najświę tszej  Marii Panny oraz 
dwa boczne,  P rzem ien ien ia  Pańskiego 
i Św. W aw rzyńca .  Z akt powizytacyjnych 
koad iu to ra  Józefa  Rogalińskiego z 1777 
roku wynika,  że obiekt  był już wtedy 
w złym stanie  a w dokum entach  od 1833 
roku zapisany jest jako ruina.

Nie był  to n igdy kośc ió ł  parafia lny  
a przyszpitalny. N abożeństwa paraf ia lne 
odbyw ały  się tam tylko zastępczo pod  
k on iec  XVIII wieku,  k iedy p rzeb u d o w y ­
wany, był kośció ł  Św. Marcina.  Wrtedy 
też teren  przykoście lny wykorzystywano 
na  cm en ta rz  grzebalny.

Kościół i szpita l Św. D ucha e ry g o ­
wał b iskup Stanisław Ciołek  w 1434 roku. 
S łowo szpita l w średn iow ieczu  miało i n ­
ne  znaczenie niż dziś. Szpitale otaczały

opieką podróżnych  oraz s łużyły pomocą 
ubogim, chorym, w dow om  i s ie ro tom. 
Aż do schyłku XVIII wieku działalność 
chary ta tyw na była d om eną  kościoła, 
gmin i związków religijnych. Stąd też 
insty tucjonalny  związek kościoła  i szp i­
tala Św. Ducha.'

Dla wspomagania  najb iedn ie jszych  
przy kośc io łach  powstawały  też b rac tw a  
ubogich .  Dzięki zachow anym  sta tu tom 
z 1513 roku wiadom o o is tn ieniu  takiego 
b rac tw a  w Ja roc in ie .  Należeli  do niego 
zarówno zamożniejs i  m ieszczanie ,  k tó ­
rzy wnosil i  opłaty w s tępne  jak i ubodzy, 
k tó rych  wkładem były pacierze .  Tych  
os ta tn ich  nie  s tać było na to by należeć  
do b rac tw  cechow ych .  Utrzymywali się 
oni z jałmużny, uczes tn iczyli  w n a b o ­
żeńs tw ach  brack ich  i m ie li  zapew niony  
g odny  pogrzeb  kościelny.

Nie opodal  kośc io ła  wznosił  się bu ­
dynek  mieszkalny i zabudow ania  g o sp o ­
darskie  proboszcza  szpita lnego, zwanego 
p rebenda rzem . O dpraw ia ł  on n abożeń­
stwa i sp raw ow ał  opiekę  duch o w ą  ńad 
ubogimi. Pod kon iec  X VIII w., p o dobn ie  jak 
kośc iół,  p robostw o niszczało a p reb en -  
darz  musiał- p rzep row adz ić  się do szpi­
tala i zamieszkać z ubogimi. Osta tn i  p ro ­
boszcz  szpita lny zmarł w 1840 roku. Po­
została jedynie  nazwa ulicy - P rebendar-  
ska. Później zm ien iono  ją na Parkową

i tak już zostało do dziś.
W '  bliskim sąsiedztwie kośc ioła , 

w m ie jscu  gdzie  dziś jest Dom Św. Jó ­
zefa sta ł szpital. Był to dom  drew niany  
obliczony na kilku mieszkańców. W  cza­
sie, w spom niane j  już wizytacji  z 1777 r. 
posiadał  on ,,1 wielką izbę,  pokoj 
i 7 k o m ó r” .

Is tn ien ie  kośc ioła  i szpita la o raz ti- 
t rzymanie p reb en d a rza  opar te  było na 
of iarności  mieszczan, dziedzica i p leb a ­
na jarocińsk iego .  W  XVII wieku szpita l 
wyposażony był w ro lę  up raw n ą ,  w ia­
trak, sad  i ogród. Posiadłości  szpita lne 
były w ydzierżaw iane  a ubodzy o trzym y­
wali w zamian zboże, mięso  i d rew no  
na opał . Mimo l icznych zapisów p ien ię ­
żnych i g run tów  warunki m ate r ia lne  by ­
ły bardzo skromne.

Ruiny kośc io ła  św. D ucha  są św iad ­
kiem i d okum en tem  przesz łości  miasta. 
N iezależn ie  od tego jakie będą  dalsze lo ­
sy  budotuli  trzeba  zadbać  o o toczenie  
tego obiektu. N ajp ierw  w bliskim sąs iedz­
twie ruin wzniesiono amfitea tr  - p rzy­
kład braku szacunku dla przeszłości  i w y­
obraźni  wkształtowaniu p rzes trzen i  póź­
niej  n ie  opodal  w ybudow ano  szalety 
pub l iczne  (no tabene n ieczynne) .  Je ś l i  do 
tego d odać  p ijalnię piwa i budynek  t r an ­
sform atora  to t rzeba  stwierdzić , że czas 
już zaprzes tać  radosne j  twórczośc i  a r c h i ­
tektonicznej  wokół ruin. N iech  chociaż 
od ulicy św. D ucha  w idać  budow lę ,  k tó ­
re j  trakt ten zawdzięcza swą nazwę.

Eugeniusz Czarny



STAŁE PROGRAMY INFORM ACYJNE
17.15 T eleexpress (program  I)
21.30 P an o ram a  d n ia  (program  II)

PIĄTE ii -  2 . 11. 90 i .
Program I
W ia d o m o ś c i :  9 .00 , IG .00. 19.30 22.50

7.40 E x p re ss  g o s p o d a rc z y
8 .00  D z ie ń  d o b ry
9 .10  D o m o w e p rz e d s z k o le
9.35 „ Z y c ie  od k u c h n i“  (9)

10.20 S z k o ła  d la  ro d z ic ó w
1 2 .0 0 - 15.55 T e lew iz ja  e d u k a c y jn a
16.10 „ B e r n s te in “  im p re s ja  f ilm o w a
16.20  D la  m ło d y c h  w id z ó w :
16.45 D la  d z ie c i :  „ C iu c h c ia ”
17.30 R A PO R T
17.55 „ 1 0  m in u t“
18.10 „ S t a r  T re k ”  s e r i a l  (U SA )
18.55 O d „ K a p i ta łu “  d o  k a p i ta łu
19.15 D o b ra n o c ^  „ B o u l i”
2 0 .05  „ A c h  i Ile L a n ro “ (3) f ilm  se n s .
21.15 N ew  Y o rk , N ew  Y o rk
21.45 „ D n o  p i e k ł a “  f ilm  d o k u m .
2 3 .0 5  S tu d io  s p o r t  
Program II
6.55 - 11.00 T e le w iz ja  ś n ia d a n io w a
11.00 BURDA
11.15  „ B a g d a d  C a fe “  — s e r i a l
11.40 „ B liż e j  ś w ia ta ”
12.55 „ C r im e  S to ry ”  (18)
1 3 .40  E x p ress  g o sp o d a rc z y
14.00  C N N  — H e a d lin e  N ew s
14.15 P ro g ra m  d n ia  i
14.30 C z a s  a k a d e m ic k i
15 .00  „ U lic a  S e z a m k o w a “  (p o w t.)
16.00 „ W  l a b i r y n c i e “  (p o w t.)
16.30 W z ro c k o w a  l is ta  p rz e b o jó w
17.00  „ N a d  N ie m n e m “
18.00 - 2 1 .30  P ro g ra m y  r e g io n a ln e  
21.{Ł5 S p o rt
2 1 .55  „ C r im e  S to r y “  (18)
22 .45  L eg en d y  f ilm u  C h a r le s  B ro n so n
23.40 „ G d z ie  s ą  taśm y  z ta m ty c h  l a t “ 

0 .10  K o m e n ta rz  dn ia .
0 .15  C N N  - I le a d lin e  N ew s 
0 .30  K u rs  ję z y k a  a n g ie ls k ie g o  

SOBOTA - 3 .  11. 90 r. 
Program l
W ia d o m o śc i:  9 .0 0 , 19 .30 , 22 .30
7 .00  P ro g ra m  d n ia
7 .05  W  so b o tę  ra n o
7 .35  T y d z ie ń  n a  d z ia łc e
8 .05  R o ln ic tw o  n a  ś w ie c ie
8 .20  P i łk a r s k a  k a d ra  czek a
8 .35  „ Z i a r n o “  p r .  d la  d z ie c i
9 .10  W ia tra k  — m a g a z y n  d la  d z ie c i

10 .40  „ N a  z d ro w ie “
11.00 „ Ż o łn ie r s k ie  c m e n ta rz e “
11.25 W ę d ró w k i d a le k ie  i  b l isk ie
12.20 „ Z  P o lsk i ro d e m “
12.50 „ Z d e r z e n ia “  p ro g . re d . ro ln e j
13.25 „ F le s z “  m ag . m u z y c z n y
13.50 „ J a k  w am  s ię  p o d o b a “
13.55 L a b o ra to r iu m
14.45 P ra w o  p raw a
15.10 W  k in ie  i n a  k a se c ie
15.30 „ S m a k  ż y c ia “
16.15 „ W ie lk i  b r a t  J a k e "  f ilm
17.10  M ag ro  — m ag u zy n
17.35  S z tu k a  i m y
1 7.55  P o r tr e ty
18.55 Z k a m e rą  w śró d  z w ie rz ą t
19.15 D o b ra n o c
2 0 .05  „ A p a r ta m e n t  w h o te lu  P la ż a “
2 2 .0 5  „ K o n t r a p u n k t“
2 2 .4 5  S p o r to w a  s o b o ta
2 3 .40  „ M e n d in g o “  f ilm  p ro d . USA 

P ro g ram  II
6 .55  — 10.40 T e lew iz ja  ś n ia d a n io w a

10.40 „ C u d o w n e  l a t a “  s e r i a l
11.05 : , W  św ie c ie  c is z y “
11.-25 P ro g ra m  d n ia
11.30  „ R o d z in a  B re ttó w “  s e r ia l

12.30 Z w ie rz ę ta  ś w ia ta
13.00 „ S a n ta  B a r b a ra “ (67 , 7 0 )
14.30 „ 5  -  10 -  15“
15.30 „ S t r e f a  m ro k u “  s e r ia l
16.00 K o n ta k t  TY
17.00 W ie lk a  g ra
18.00 P ro g ra m  lo k a ln y
18.30 B enny  H il l  (p o w t.)
19.00 U śm iech  z G a lic ji
19 30 „ W  B a d e n ii i W ir te m b e rg i i '1
20 .00  M u zy k a  p o w a ż n a
21 .00  D w a i  2
21.30 P a n o ra m a  d n ia
21.45 „ S ło w o  na  n ie d z ie lę “
22 00 „ R o d z in a  B re ttó w “  s e r ia l  
22 .55  P rz e g lą d  m u z y c z n y  
23.15 K o m e n ta rz  d n ia  
23.20 C N N  — H e a d lin e  N ew s 

NIEDZIELA -  4. 11. 9 0 > .  
P rogram  I
W ia d o m o ś c i:  19 .30 , 22.55

7 .00  W ita m y  o 7 -m ej
7 .30  K ra j za  m ias tem
7.55 P o  g o sp o d a rs k u
8.10  O d n ie d z ie l i  d o  n ie d z ie li
8 .55 P ro g ra m  d n ia
9.00 T e le ra n e k

10 30 M u z eu m  d ’O rs a y  f ilm  d o k .
11.20 N o to w a n ia
11.45 S ia d a m i kom en?
12.00 P o ra n e k  s y m fo n ic z n y
13.00 T e a tr  d la  d z ie c i:
14.00 K o n c e r t ży czeń
14.45 P ie p rz  i w a n ilia
15.30 „ S z p ie g  w m asc e ”  - f ilm  
16.50 A N T E N A
17.30 T e le w iz y jn y T e a tr ’R o z m a itośc i
18 .20  M a g az y n  s p o rto w y
19.00 W ie c z o ry n k a
20.05  „ F a n n y  i A le k s a n d e r”  - f ilm  
21 .40  „ 7  d n i  — ś w ia t”
22 .10  S p o r to w a  n ie d z ie la
2 3 .10  R e c ita l  W . G ąsso w sk ieg o  

P rogram  II
6.15 P o w ita n ie  
6 .25  P a n o ra m a  d n ia  
6 35 „ K a le jd o s k o p ”
7 .05  P rz e g lą d  ty g o d n ia  
7 .40  F ilm  d la  n ie s ły s z ą c y c h  
9 10 „ J u t r o  p o n ie d z ia łe k ”
9 .30  P ro g ra m  lo k a ln y

10.00 C N N  — H e a d l in e  N ew s
10.15 „ S a n ta  B a r b a r a “  (71 i 72) 
11.45 E x p re ss  D im an c h e
12.00 P ro g ra m  d n ia
1 2.05  P o lsk a  K ro n ik a  F ilm o w a
12.15 „ C z te ry  k o b ie ty ”  - f ih n  (1)
13.15 100 p y ta ń  d a .. .
13-55 Z b a tu t ą  i z h u m o re m
14.15 K in o  f a m ili jn e
15.10 A rc h iw u m  K o n ta k tu
16.10 P o d ró ż e  w c z a s ie  i p r z e s t rz e n i  
16.35 „ O lś n ie n ie ”  J. W iśn ie w sk ie g o
17.00 S tu d io  s p o r t
17.30 „ B liż e j  ś w ia ta ”
19.00 W y d a rz e n ie  ty g o d n ia
19.30 „ G a le r ia  3 "  m il io n ó w ”
20.00  P rz e b o je  B. K a c z y ń sk ie g o
21.00 T e a tr  p a ry s k i  S ta r  J o b
21.45  „ C z te ry  k o b ie ty ”  - f ilm  (1)
22 .45  R o zm o w y  b e z  se k re tó w  
23.50 K o m e n ta rz  d n ia
23 .55  P o e z ja  n o w e j fa li  

0 .10  C N N  — H e a d l in e  N ew s

PONIEDZIAŁEK -  5. 11. 90 r.
Program  I
W ia d o m o ś c i  16.00 19.30 22'.25
15.55 P ro g ra m  d n ia  
16.10 V ID E O  - T O P
16.20 „ L u z “  - p r .  n a s to la tk ó w  
17.30 E n c y k lo p e d ia  II w o jn y  św ia t 
18.00 „ R o d z in a  K a n d e ró w “  (7)

19.00 „ 1 0  m in u t”
19.15 D o b ra n o c
20.05 T e a tr  T e le w iz ji
21 .25  W  S e jm ie  i  S e n a c ie
21 .55  J a z z  J a m b o re  ’90
2 2 .40  J u t r o  w  p ro g ra m ie
2 2 .45  - 23 .15  Ję zy k  n ie m ie c k i (3)

Program  II
13.30 P o w ita n ie
13 .35  P rz e g lą d  p ra s y
13.55 U n iw e rsa ln y  k u rs  ję z y k a  an g .
14.00 C N N  - H e a d lin e  N ew s
14.15 M a g az y n  p i łk a r s k i
15.00 Z b liż e n ia
15.30 P ro g ra m  d o k u m e n ta ln y
1 6.30  O jc z y z n a  - p o lsz c z tjz n a
16.45 „ W id z ia n e  z G d a ń s k a “
17.00 S p ra w a  „ O g n ia ”
17.25 F ilm  f a b u la r n y  p r o d .  USA
17.55 U n iw e rsa ln y  k u r s  ję z y k a  an g .
18.00 P ro g ra m ,lo k a ln y
18.30 S tu d io  im . A n d rz e ja  M u n k a
19.00 "P u b lic y s ty k a  k u l tu r a ln a
19.30 J ę z y k  a n g ie ls k i  (3)
2 0 .00  A u to  - M oto  F a n  - K lu b
20.30  S e a n s  f ilm o w y
2 1 .4 5  S p o rt
21.55 „ H o te l  P o la n ó w  i jego  g o śc ie “
23 .45  W it r y n a  w y d aw có w
24 00 S tu d io  im . A n d rz e ja  M u n k a

1.00 K o m e n ta rz  d n ia
1.20 U n iw e rsa ln y  k u rs  jęz y k a  an g .
1.25 -  1.40 C N N  — H e a d l in e  N ew s 

WTOREK -  6 . 11. 90 r .
P rogram  I
W ia d o m o ś c i:  9 .00  16.00 19.30 22 .55

8 .00  D z ie ń  d o b ry
9 .1 0  D om ow e p rz e d s z k o le
9.35 P rz y je m n e  z p o ż y te c z n y m
9.55 „ D y n a s t ia “  (49)

12.00 - 15.55 T e le w iz ja  e d u k a c y jn a
15.55 P ro g ra m  d n ia
16.10  V ID E O  - T O P
16.20 D la d z ie c i  - „ T ik  -’¿T ak“
16.50 K in o  „ T ik  - T a k a “
17.30  „ 1 0  in in u t“
17.45 T e lew iz y jn y  T e a tr  P ro z y
19.15 D o b ra n o c :  „ B a jk i  E z o p a “
2 0 .0 5  „ D y n a s t ia “  (4 9 )
21 .00  „ T e r a z ”  - T y g o d n ik  g o sp o d .
21 .30  „ W a lk a  o d e m o k ra c ję "
22 .25  P ro g ra m  ro z ry w k o w y
23.15 M a g az y n  „ R in g ”
23 .50  J u t r o  w  p ro g ra m ie  
-23.55 - 0 .25  Ję z y k  f r a n c u s k i  (3)

Program II
6.55  - 11.00 T e le w iz ja ^ ś n ia d a n io w a

11.00 BURDA
11.15 F ilm y  W o o d y  A llen a
12.55 F ilm  d o k u m e n ta ln y
13.15 P ro g ra m  d n ia
13.20 P rz eg lą d  p ra s y
13.30 D o o k o ła  św ia ta
14.00 C N N  -H e a d lin e  N ew s
14 15 P u b l ic y s ty k a  (E k o lo g ia )
14.45 M a g az y n  ż e g la rsk i
15.00 „ U lic a  S e z a m k o w a “
16.00 K o n ta k t  TV
17.00 „ N a t io n a l  g e o g ra p h ic “  (3 )
17.55 U n iw e rsa ln y  k u r s  jęz y k a  an g .
18.00 P ro g ra m  lo k a ln y
18.30  M o d litw a  w ie c z o rn a
18.50 Ig n ac y  J a n  P a d e re w sk i
19.30 Ję z y k  a n g ie ls k i  (3 3 )
2 0 .0 0  S ió d e m k a  w  „ D w ó jc e ”
21 .00  W y w ia d y  I re n y  D z ie d z ic
21 .45  S p o r t
21 .55  F ilm y  W o o d y  A llen a
23.35  P u b l ic y s ty k a  k u l tu r a ln a

0 .0 5  K o m e n ta rz  d n ia  
0.10 CN N -H e a d lin e 'N e w s  

0.25  -0 .30  U n iw e rsa ln y  k u r s  j. an g .
ŚRODA -  7. 11. 90 r. 

P rog ram  I
W ia d o m o ś c i:  9 .00 , 16 00 , 19 .30 , 22.50

7.40 E x p ress  g o sp o d a rc z y
8 .00  D z ie ń  d o b ry
9.10 D om ow e p rz e d s z k o le
9.35 „ M ęsk ie  s p ra w y “  f ilm

12 0 0 —15.55  T e le w iz ja  e d u k a c y jn a
16.10 V ID E O  T O P
16.20 D la m ło d y c h  w id z ó w :
16.45 K in o  n a s to la tk ó w :

17.30 S ystem
17.55 R o ln ic z e  ro z m a ito ś c i
18 10 K lin ik a  zd ro w e g o  c z ło w ie k a
18.30 S p ra w a  d la  r e p o r te r a
19.15 D o b ra n o c  W o d n ik  S z u w a rc k  
2 0 .05  „ M ęsk ie  s p ra w y “  f ilm  
21.50 „ R a c je “
22.20 P ro g ra m  m u z y c z n y  
2 3 .1 0 -2 3 .4 0  Ję z y k  a n g ie lsk i 
Program II 

6 .5 5 —11.00 T e lew iz ja  ś n ia d a n io w a
11.00 B u rd a
11.15 „ C ó ry  s ło ń c a “  f ilm  fa b .
12.15 G d z ie  są  ta śm y  z ta m ty c h  l a t  
13 .10  R e p o rta ż
13.40  E x p re ss  g o s p o d a rc z y
14.00 C N N  — H e a d lin e  N ew s 
14.20 P rz eg lą d  p ra s y
14.30 „ Z a tr z y m a n ie “
15.00 „ 'u lica  S ezam k o w a”
1 6 . 0 0  KontakfVTV
17.00 ^ S z p ita l  na  p e ry f e r ia c h “  f ilm
17.55  K u rs  je ż y k a  a n g ie ls k ie g o
18.00 P ro g ram  lo k a ln y
18.30 , ,K u s z a “ i4 )
19.00 „M ag azy n  102“
19.30 Ję z y k  f ra n c u s k i
20 .00  W ro c ła w  n a  a n te n ie  d w ó jk i
21.00 Z e  -w szystk ich  s tr o n
21.30  P a n o ram a  d n ia  
21 .45  S p o r t
21 .55  „ W  la b i r y n c ie “  s e ria l 
2 2 .25  T e le w iz ja  n ocą  
2 3 .10  K o m e n ta rz  d n ia  
23 .15  C N N  -  H e a d lin e  N ew s
23.30  K u rs  ję z y k a  a n g ie lsk ie g o
CZWARTEK -  1. 11. 90 r 3
P rogram  I
W iad o m o ści 9.00, 16.00, 19.30, 2 3 .0 0

8 .00  D zień  d o b ry  - m ag. ro zm a ito śc i
9.10 S io la t -m a g -  u b ezp . sp o łeczn y ch
9.20 D om ow e p rzed szk o le
9 45 „U lice  San F ra n c isc o ” ode. 9 

10.35 T o s ię  m oże p rzy d ać
12.00 - 15.55 T e lew iz ja  ed u k acy jn a
15.55 Program  d n ia
16.10 V ideo-T op
16.20 D la m ło d y ch  w id zó w : K w an t
17.30 S p o jrzen ia
17.55 10 m in u t • a k tu a ln e  w yd. pogl.
18.10 P ro g ram  p ub licystyczny  
18.50 M agazyn kato lick i
19.15 D o b ra n o c : M rów ka i  m rów kojad  
20.05 „U lice  S a n  F ra n c isc o ”  - o d e . 9
21.00 Program  przedw yborczy
21.30 Pegaz
22.00 In te rp e la c je  ■ '
23.15 M istrzostw a Św iata  w  szac h a c h  
23.35 0.05 Języ k  ang ielsk i (33)

P rogram  II
6 .5 5 - 11.00 T elew iz ja  śn iad an io w a

11.00 Burda
11.15 „ P o la n a  b a je k ” - f ilm  
12.20 „K askader” - film  d ok .
12.45 P rogram  d n ia  
12.50 P rzeg ląd  p rasy
13.00 W ro c ła w  na  an ten ie  Dw ójki
14.00 CNN H ead line  N ew s
14.15 G dańsk  n a  a n te n ie  dw ójki
15.00 , .G oście  - se ria l s c ie n c e -fic tio n
16.00 M agazyn k ra jó w  n a d b a łty c k ic h
17.00 S p o tk an ie  z A. K aszp iro w sk im
17.55 U niw ersalny  k u rs  j. a n g ie lsk ieg o
18.00 P rogram  lo k a ln y
18.30 C udow ne la ta  - ode. 18 „F a tu m ”
19.00 P ro g ram  pub licy sty czn y
19.30 Ję z y k  n iem ieck i (3)
20.00 N iem cy  ’90
20.15 R ew elac ja  m ies . G . P u c c in i
21.45 S p o rt
21.55 R ew elac ja  m ies iąca
23.25 R efleksje  n a d  f ilo zo fią  p racy  
23.40 K om entarz  d n ia
23.45 CN N - H ead lin e  N ew s
24.00 - 0.05 U niw . k u rs  j. an g ie lsk ieg o
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ZARZĄD GMINY I MIASTA JAROCIN
o g ł a s z a

K O N KU R S
n a  s t a n o w i s k o

Dyrektora Jarocińskiego Ośrodka K u lt u r y

Preferow ani będą kandydaci spełn ia jący  następu jące  k ry teria :
— w ykształcenie wyższe — staż pracy  (minimum 5 lat) — wiek do 45 lat.

Do ofert należy dołączyć: ' '
— kw estionariusz osobowy,

— życiorys zaw ierający  przebieg  p racy  zaw odow ej,

— odpis dyplomu i innych dokum entów  potw ierdzających posiadane kw alifikacje,
— opinię z ostatniego m iejsca pracy.

O ferty należy sk ładać w term inie do 30 listopada 1990 r. w sek re tariacie  B urm istrza
Gminy i M iasta Jarocin (Ratusz - pokój n r  ,4). 

Dla osób spoza Jarocina istnieje możliwość uzyskan ia m ieszkania.

MOSiR JAROCIN
ul. Sportowa 6

zaprasza do korzystania ze w szystkich usług:

-  Hotel „JAROTA"**
— basen kryty 

— sauna
— korty tenisowe

— rekreacja w grupach
zorganizowanych

S klep  M otoryzacyjny 
„ USZCZELKA” 

Jarocin, ul. św. D ucha  2

Prow adzi sp rzed aż  
części zam iennych  do  
sam ochodów  p ro d u ­
kcji krajow ej

Zapraszamy

i Z a k ł a d  K r a i r i e c k i  
B ożena Marciniak 

Wyszki 49 a

oferuje szycie:

3^ konfekcji
zasłon i firan

P rz y jm uje  p race  z lecone  
Atrakcyjne ceny  usług.

G a z e t a  J a r o c i ń s k a
R E D A K C JA : R o b e r t  C e n k ie r ,  W ła d y s ł a w  S ta śk ie w ic z  ( re d a k to r
n a c z e ln y ) .
S T A L E  W S P Ó Ł P R A C U JĄ : E u g e n iu sz  C z a rn y , T o m a sz  O b ie g ły ,
A le k s a n d ra  P i la rc z y k , L id ia  S ta śk ie w ic z , M a ria n  W a lc z a k ,  T o m a sz  
M ik o ła jc z a k  (g ra f ik )
W Y D A W C A : S p ó łk a  W y d a w n ic z a  „A L D U S “

D R U K : K a lisk ie  P rz e d s ię b io r s tw o  P r o d u k c ji  L eśn e j „ L a s “  Z a k ła d  
P o l ig ra f ic z n y  J a ro c in ,  u l .  G o łę b ia  3, te le fo n  23 - 81.
A D R ES R E D A K C JI: R y n ek  R a tu s z ,  63 - 200 J a ro c in ,  te le fo n  2 3 - 1 4  
B IU R O  O G LO SZE!\T: p r z y  r e d a k c j i ,  c z y n n e  od  p o n ie d z ia łk u  d o  p i ą ­
tk u  w  g o d z . 12 .0,1 - 16 .00 w s o b o ty  m g o d z . 10 .00 - 12 .00 
R e d a k c ja  n ie  o d p o w ia d a  za  tre ś ć  rek la m  i o g ło s z e ń .  Z a s trz e g a m y  
s o b ie  p ra w o  s k ra c a n ia  i a d iu s ta c j i  tek s tó w  o ra z  z m ia n y  ich  ty tu łó w . 
I n fo rm a c je  o  a b o n a m e n c ie  w b iu r z e  r e d a k c ji.


